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s. Bruna od Maryi  

WATYKAN 2024: rozpusta ‒ sodomia ‒ pedofilia. Od 

Marciela Degollado do Victora Fernándeza  

  

 
  
  

NINIEJSZY TEKST JEST ZAPISEM TREŚCI FILMU 

KTÓRY ZOSTAŁ USUNIĘTY PRZEZ SERWIS YOUTUBE.  

Film: https://twitter.com/sbrunaodmaryi/status/1745058476517130456/   

 

W roku 1978 kard. Edouard Gagnon (zdjęcie obok), na polecenie Pawła VI przygotował 

raport dotyczący obecności członków masonerii na wysokich 

stanowiskach w Watykanie. Niestety papież nie zdążył przed śmiercią 

podjąć żadnych działań w celu ograniczenia ich obecności. Jan Paweł  

II otrzymał ten dokument zaraz po swoim wyborze. Niestety – 

z niezrozumiałych przyczyn –  nie zrobił nic w celu zmiany sytuacji.   

Kiedy w pierwszych dniach stycznia 2024 roku amerykański sąd 

rozpoczął odtajnianie dokumentów związanych ze sprawami Jeffreya 

Epsteina i Ghislaine Maxwell oprócz treści zeznań pokazało się też 

sporo zdjęć i materiałów video. W tym pokazane powyżej zdjęcie 

z audiencji.   

  

https://twitter.com/sbrunaodmaryi/status/1745058476517130456/
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Nie jest nam miło patrzeć na polskiego papieża, który udziela błogosławieństwa parze 

kryminalistów zamieszanych w handel dziećmi. Tak: dziećmi, przestańmy o nastolatkach, 

które i którzy mieli zaspokajać żądze pseudo-elit młodymi kobietami czy mężczyznami. To 

zamazywanie odpowiedzialności dorosłych za przestępstwa na nieletnich.   

Wiele  osób twierdziło, że zdjęcie jest spreparowanie. To nieprawda. W postępowaniu 

sądowym potwierdzono jego autentyczność. Znana jest nawet data audiencji: 20 maja 2003 

roku. Domyślamy się zapewne, że ktoś z otoczenia papież odpowiadał za dopuszczenie do 

tego spotkania. Czemu miało służyć skoro ani Epstein ani Maxwell nie byli katolikami? Po co 

ludzie pochodzenia żydowskiego chcieli zostać przyjęci przez Jana Pawła II? W roku 2003 

było już możliwe proste poszukanie w internecie informacji o takich osobach. Chociażby o 

rodzinie Maxwellów, którzy po śmierci potentata medialnego Roberta Maxwella odziedziczyli 

majątek, którego większa część powinna była zostać przeznaczona na spłatę jego długów. 

Nigdy do tego nie doszło, a tysiące pracowników należących do niego firm zostało z niczym. 

Do tej audiencji nigdy nie powinno dojść…  

  

     
 Theodore McCarrick  Marcial Maciel Degollado  

  

Ci sami ludzie z sekretariatu stanu i sekretariatu papieskiego najprawdopodobniej nie 

dopuszczali do ojca świętego wielu informacji o takich personach jak Marcial Maciel 

Degollado czy Theodore McCarrick. Nie wiemy ile wiedział o ich postępkach. Wiadomo 

dzisiaj, że obaj nie tylko byli rozpustnymi homoseksualistami, ale również mieli szczególne 

upodobanie do młodych chłopców. Taka skłonność zwana efebofilią występuje u wielu 

homoseksualistów, oczywiście także duchownych. Wspominał kiedyś o tym problemie kard. 

Gerhard Müller. Postrzega go jako na tyle istotny, że zdecydował się na spotkanie 

z Frédérikiem Martelem, autorem głośnej książki „Sodoma. Hipokryzja i władza 

w Watykanie”.  
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Domyślam się, że większa część z Państwa zapewne książki Martela nie czytała – i rzecz 

jasna nie będę nikogo zachęcać do takowej lektury. Publikacja ta jednak mimo obsesyjnych 

u autora uwag o odwiecznym zakłamaniu Kościoła, zawiera gigantyczną bazę sprawdzonych 

danych, podpisanych nazwiskami świadectw etc. Uważam, że mimo 

wszystko jej wartość dokumentacyjna jest NIESTETY spora. Co 

więcej wbrew tytułowi dotyczy nie tylko samego Watykanu, ale 

zawiera liczne przykłady z diecezji położonych w różnych częściach 

świata, na różnych kontynentach. W tej analizie chciałaby abyśmy 

zwrócili uwagę na trzy sprawy, o których pisze Martel. Pierwsza to 

potwierdzenie pedofilskich skłonności wielu duchownych.   

W „Sodomie” znajdziemy informacje m.in. o tym, że do miejsc, 

w których regularnie bywają efebofilni geje z Kurii Rzymskiej należy 

stacja kolejowa Roma Termini. Chyba nie muszę Państwu tłumaczyć 

jak gigantyczne możliwości przyszłego szantażu tworzą takie sytuacje. Mania seksualna 

i grzeszna rozpusta odbierają rozum licznym duchownym. Informacje zawarte w publikacji są 

potwierdzone przez rzymską policję, która rzecz jasna obserwuje takie miejsca by na ile to 

możliwe chronić nieletnich przed wykorzystywaniem seksualnym przez pedofilów. Z tą 

pierwszą sprawą wiąże się druga, a jest to fakt, że w tej homoseksualnej mafii, która działa 

przy Stolicy Apostolskiej uczestniczą mężczyźni z różnych szczebli władzy, a do tego nie tylko 

duchowni, także świeccy. Świetnie rozumiemy, że tym ostatnim do wielu miejsc jest po prostu 

łatwiej się dostać nie zwracając uwagi na siebie. Zaraz Państwo zobaczą czemu to jest istotne.  

Trzecia kwestia to specyficzny kod: cały zestaw określenie, gestów i symboli, którym 

posługuje się watykańska lawendowa mafia. O jego istnieniu mówiło Martelowi wielu 

pracowników Stolicy Apostolskiej. Pokażę Państwu teraz kilka przykładów takich symboli i to 

w jak zdumiewających miejscach i okolicznościach możemy je zobaczyć.   

  

 
Filippo Sorcinelli  
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W okresie pontyfikatu Benedykta XVI do grona współpracujących z Watykanem 

rzemieślników dołączył krawiec Filippo Sorcinelli. Czy Benedykt XVI wiedział, że jest to 

człowiek otwarcie demonstrujący swoje homoseksualne upodobania? Tu po raz kolejny 

możemy sobie postawić pytanie kim są ludzie otaczający papieży skoro tak dobierają 

współpracowników? Przecież pośród licznych świeckich pracujących w rozmaitych 

okołokościelnych biznesach można było z pewnością znaleźć kogoś niekontrowersyjnego, 

zwłaszcza w tym moralnym wymiarze…  

W tym miejscu jednak chciałabym wrócić do kwestii kodu, o którym była mowa wyżej. 

Proszę spojrzeć na to zdjęcie Filippo Sorcinelliego:  

  

 
  

Mamy tu nie tylko znany satanistycznych gest zasłoniętego oka, ale i pierścień z czerwonym 

kamieniem. Ten ostatni znak jest używany przez grupy pedofilskie, które dopuszczają się 

mordów na dzieciach z powodu swojej wiary w magiczne działanie adrenochromu. Jest to 

utleniona forma adrenaliny, która wydziela się w sytuacjach skrajnego stresu (zwłaszcza przed 

okrutną i bolesną śmiercią). Oczywiście nie będę się wypowiadać na temat słuszności tych 

przekonań, chyba nie ma nawet jednoznacznych badań potwierdzających, że rzeczywiście 

adrenochrom ma psychoaktywne, narokotyczne lub/i odmładzające działanie. Wiemy jednak, 

że przez stulecia trafiały się grupy ludzi, które starały się go pozyskać.  
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Tak się składa, że wśród noszących ten znak, ten czerwony pierścień są również ludzie 

związani z pedofilskim kręgiem stworzonych przez Jeffreya Epstaina i Ghislaine Maxwell. Są 

to politycy, biznesmeni, ludzie z branży rozrywkowej.   

      

Wracając do Filippo Sorcinelliego – co wśród papieskich współpracowników robi 

homoseksualista obnoszący się takim pierścieniem? Czy to naprawdę zbieg okoliczności czy 

też po prostu homomafia robi się coraz bardziej bezczelna? Doprawdy trudno zakładać, że w 

Kurii Rzymskiej nikt takich symbolicznych drobiazgów nie zauważa…  

Jeszcze jeden przykład pedofilskiego symbolu. Tym razem zaczerpnięty z opracowania 

zrobionego przez FBI i upowszechnionego poprzez portal WikiLeaks:  
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Ten symbol można znaleźć na szatach kapłańskich wykonanych na potrzeby Światowego 

Dnia Młodzieży w Panamie (rok 2019). Na szatach, które miał na sobie Franciszek, biskupi, 

kapłani:  
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Same zbiegi okoliczności czy jednak zaplanowana akcja? Tego rodzaju znaków przy okazji 

rozmaitych wydarzeń papieskich można znaleźć więcej.   

Na początku stycznia 2024 roku pojawiła się także informacja, że dziennikarze odnaleźli 

kolejną pornograficzną publikację kard. Victora Fernandeza, człowieka który stoi na czele 

jednej z najważniejszych watykańskich dykasterii: Dykasterii Nauki Wiary. W książce 

kardynała występuje fikcyjna postać nastolatki, która opisuje swoje erotyczno-religijne 

uniesienia… Skąd takie zafiksowanie na temacie seksu? Stawiam to pytanie w odniesieniu nie 

tylko do kolejnego skandalu związanego z kardynałem Całuśniakiem, ale i do całego okresu 

rządów Franciszka Pachamamy Bergoglio. Czy naprawdę Kościół nie ma dzisiaj innych 

problemów?   
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Jak widzimy w Kościele faktycznie doszło do przejęcia struktury władzy przez tzw. 

lawendową mafię. Pytaniem jest czy i na ile głęboko jest ona związana z międzynarodowymi 

mafiami pedofilskimi… Zapewne czas przyniesie nam odpowiedź na to pytanie.  

  

JEŚLI EBOOK SIĘ PRZYDAŁ ZACHĘCAM DO DOŁĄCZENIA DO GRONA PATRONÓW  

Ofiary można przekazywać na konto:  
Fundacja Biskupa Hugona  

Bank Pocztowy S.A. 17 1320 1104 3006 5417 2000 0001 tytułem: 

pustelnia–youtube  
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